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Wojski Teatr Polski 


Dzielna 18. 
pod dyrekcją Al. Zelworewiczo, 


Poszukuje się 


OD ZARAZ 


pracowników i pracownio do od- 

dania do szycia spodni, jak również 

mogą się zgłosić kobiety umiejące 
szyć bieliznę, zgłosić się: 

K. Alnor, Piotrkowska 38. 


IR TFOZOOE TZ RAOICOPZT DZANIA 


Od Administracji. 


Prosimy Szanownych Prenume- 
ratorów „Pracy“ o niezwłoczne ufe- 
gulowanie prenumeraty za miesiąc 
(EA EAC bowiem wszystkim za- 
sgającym bezwarunkowa przer- 
wiemy wysyłanie pisma. Zaznacza- 
my. że inkasentów nie wysyłamy i 
prenumeratę należy opłacać wprost 
w administracji pisma. 

Dla prenumeratorów zamiej- 
coowych ostateczny termin ure- 
gulowania należności oznacza sią 
na dzień 31 b. m. Wszystkim, którzy 
w październiku zaległości nie nade- 
ślą, w listopadzie pisma wysyłać 
nie będziemy. 

Jednocześnie zasnaczamy, Że 
wszelkie należności pieniężne, nad- 
Byłaae pocztą dla naszego pisma, 
naioży adresować jak następuje: 

Pawał Urbaniak, 

Łódź, Przejazd M 8, „Praca” 


Pedanie nazwisuna jest 
b>:zwarunkowo konieczne, 
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Konwencji palsko-gdańskiej 
nis podpisano. 
(Od własnego koresp.). 

WARSZAWA 23X.  Potwier- 
dza się wiadomość, że delegacja 
polska odmówiła podpisu konwencji 
pomiędzy polską a miastem Gdań- 
skiem, przyczem parjekt konwencji, 
który miał być podpisany w sobotę 
byt zgodny z projektem Rady Am- 
basadorów. 

W nocie do Rady Ambasado- 
rów delegacja polska motywuje od- 
mowę podpisu tem, że projekt kon- 
wencji byłby -zupełnie sprzeczny z 
interesami Polski i stwarzałby po- 
wód do nieustannych konfliktów 
pomiędzy Polską a wolnem miastem 
Gdańskiem. Delegacja polska w 
nocie swej proponuje zbadanie na. 


nowo projektu konwencji i uwzglę-ś 


Niedziela 24 o g. 12 w poł IV poranek dramat. 


Prelegent — Józe! Kotarbiński. 


dnienia żądań zawartych w projek- 
cie polskim. 


Wynurzenia posła Jing Dąbskiego. 


WARSZAWA, 28 paźdźiernika. (PAT) 
Syndykat dziennikarzy warszawskich pa- 
dejmował dziś swego prezesa posła Jana 
Dąbskiego ucztą, urządzoną z okazji po- 
myślnego zakończenia pod jego przewo- 
dnictwem rokowań 0 praliminarjach po- 
kojowych i rozejmu, 

Dzieląc się wrażeniami. jakich do- 
znał, zaznaczył pan wiceminister D:bski, 
że delegacja polska, jadąc jeszcze do Miń- 
gks, ani na chwilę nie wątpiła w zwycię- 
stwo słusznej sprawy. Gdy nastąpniy świe- 
tne zwycięstwa żołnierza polskiego, w przes 
cienym obozie zrozumiano, że możliwy 
jest tylko pokój oparty na uznaniu slu- 
sznych praw obu stron. Ponieśl:$śny cięż: 
kie ofiary, byleby doprowadzić do pokoju, 
zawierającego  jaknajmniej _ niebezpiee 
czeństw na przysziość, 


Litwa a Liga Narodów. 


LONDYN 28 października. (PAT). 
Havas. Tutejszy chargé de afaires li- 
tewski zwrócił się do Ligi Narodów z 
protestem przeciw okupacji Wilna oraz 
żądaniem zastosowania w danym razie 
odpowiednich paragrafów traktatu o Li- 
dze Narodów. Równocześnie prosi o de- 
finitywne przyjęcie Litwy na członka 
Ligi Narodów. 


Ga. Żeligowski a Łotwa i Litwa. 


LIBAWA 23 października (PAT). Rae 
djos W związku z posuwamiem się wojsk 
gen. Żeligowskiego wzd'uż linji kolejo= 
wej-—iączącj Wilno z Łotwą, armja lo- 
tewską olrzymała na wszelki wypadek je- 
szcze dnia 12 października rozkaz zajęCia 
stanowiska nad lą linią aż do etnograli- 
cznej granicy łotewsko-litewskiej z powo- 
da tego, że nie jest znany jeszcze cel o- 
peracji gen. Żeligowskiego. 

Równocześnie głównodowodzący Ba- 
lodys udał się do Szewli, aby pertrakio» 
wać z głównym dowódcą litewskim w ce- 
łu zapobieżenia nieporozumieniom. Oba 
rządy zgodne są, śby Sprawę ustalenia 
granicy łolewsko-litewskiej pozostawić de- 
cyzji komisji z Angliikiem, jako superar= 
bitrem na czele. Minsterstwo Spraw za- 
granicznych otrzymało zawiadomienie, że 
rząd angielski wyznaczył profesora Sim- 
psona jako superarbitra. 


Sowietg przyznają się do porażki 
w Rydze, 


WARSZAWA, 23 października, Depe- 
sza iskrowa z Moskwy donosi: Na osta- 
tniej konf.rencji przewodniczący sowietów 
wygłosił wirlką mowę, dotyczącą obecnej 
sytuacji w Rosji sowieckiej. Oświadczył 
on, Że nwowa tyska z Polską jest dla Ro- 
sl znacznie mniej korzystną, aniżeli ta, 
kiórą sow.ety zaproponowały przed rozpo- 
częciem oścusywy na Watszawę, 


TELEFON Mè S2, 


Niedziela 24 b. m. o g. 8 po pot, po cenach 
popu!arnych 


(w.II1 obssd.) 3 akt. z prologiem J. Szaniawaklego. 
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Syluacja sirajkowa w Angli. 
LONDYN, 23 października. 

Hava». Związek kolejarzy powziął de- 

cyzię, 2a o ile rokowania pomiędzy 

górnikami, a rządem nie zostaną wzno- 


wione przed 25 bm., strajk kolejowy 
rozpocznie się w niedzielę o północy. 


LONDYN. 23 października. (PAT.) 
Havas. W lzbie gmin Lloyd George od- 
powiadaląc na interpelację Handersona 
w sprawie zwołania konferencji po- 
między górnikami a przedsiębiorcami 
wskazał na to, że zbyt pospiesznie po- 
wzięte uchwały kolejarzy, dla poparcia 
górnisów, nie ułatwają rokowań, nie 
traci jednakże nadziei, że rokowania 
będą w krótkim czasie wznowione. Od- 
pow.adając Lloyd Qzorgowi Tnomas o- 
świadczył, że sytu*cja doszła do takiego 
napięcia, Że niema już ani chwili do 
stracenia. Każdy dzień każda godzina 
strajku powiększają konflikt. 


LONLYN, 23 paźdz. (PAF.) Havas, 
Omawiając sprawę strajków w Anglji 
„Times“ nazywa sytuację ponurą. Spół- 
działanie górników i kolejarzy dopro- 
wadzć może do zburzenia całego 
gmachu budowanego przez pół wieku z 
takim trudem przez syndyxaty trade- 
unionistów dla klasy robotniczej. 

LONDYN, 22 paźd:iernika, (PAT) — 
Havas.— Rząd czyni wszelkie możliwe usi- 
łowania, aby wynaleźć grunt dla pojedna- 
nia obu walczących stron, Główną prze- 


(PAT.) 


Przed tekstam mk. 7.50, w tekście 
reklamy mk, 4.5) 


Łódź, Niedziela 24 października 1920 rokn. Cena 3 mk. (Ra prowincji 3.10f.) 
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CENA OGŁOSZEŃ: 


wk, 90), 
nek-ologi mi. 300, zwyžzajas 
za wiersz petitowy jednołamowy. 


pe tekis 
8.55 I 


Ogłoszenia drobna 60L za wyraz, dia posznkującyehpra:y BS 
Ogłos.e*ta nadesłane po g. 6 wiser 50 prossit drotsl, 


Niedziela 24 b, m. e g. 8 wiece, 


Modemin w Teate” | „Papierowy Kochanek | „Hedda Gabler’ 


Sztuka w 4 aktach H, Ibsena. 


Angliji. 


szkodą zdaje się być Żądanie wlaścicielf 
kopa'ń i rzzidu dalszego powiększenia pro= 
dukcji kopalń. 


KRAKOW, 23 października. Depesze, 
nadchodzące z ' Londynu, świadczą, iż po 
łożanie, wytworzone strajkiem górników, 
jeszcze nie wyszło ze swego najostrzejsze: 
go kryzysu. Przedewszystkiem wskutek 
strajku dalsze tysiące robotników przemy- 
słowych musiały zawiesić pracę. Dzienniki 
angielskie zapowiadają, że ogólna liczba 
robotników niepracujących osiągnie pod 
koniec tygodnia cyfię 2 miljony, 

W portach południowych zauważyć 
się daje dalszy zastój, Także w zachodniej 
części Szkocji położenie jest niepokojące. 
Komunikacja patowcowa pomiędzy Shere 
burgiem a Southamptonem została wstrzye 
mana, 


„Telegraf“ donosi z Londynu, £6 
Skutki strajku górników dają się już bare 
dzo dotkliwe odczuwać. W Szkocji stoją 
wszystkie fabryki żelazne. 80,000 robotni- 
ków metalowców pozostało w Durham bez 
pracy. — W Yorkshire zaczęto już gasić 
ogień w wielk ch piecach. W Stafford 20 
tysięcy metalowców pozostało bez pracy. 

„Manchester Guardian* donosi, że 
w okręgach górniczych Walii doszło znów 
do wielkich rozruchów. Strajkojący górni- 
cy wystąpili w sposób rewolvcyjny, tak, 
iż pólicja i wojsko było zmuszone użyć 
przeciw demooastrantom broul, 

Rozegrała się regularna bitwa przy 
pomocy broni palnej. Są zabici i ranni. 
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Kategoryczne żądanie. 
(Od wtasnego koresp.) 


WARSZAWA 23X. Korespon- 
dent „Pracy* dowiaduje się, że pre- 
zes komisji do spraw granicznych 
polsko-niemieckich gen. Dupont, pro- 
sto z mostu przesłał do delegacji 
niemieckiej notę, w której żąda aby 
do dnia 31 października prawy brzeg 
Wisły został ewakuowany przez 
władze niemieckie. = 


Odroczenie konstylużniy gdańskiej, 


GDANSK, 23 października (PAT). Z 
rozporządzenia zarządu koalicyjnego oíra- 
czono dzisiaj bezterminowo  koustytuantę 
gdańską. Posiedzenie konstyjuanty było 
bardzo krótkie. Przewodniczący odczytał 
pismo pułkownika Struga, następcy ko- 
misarza ententy odraczające konastytuantę 
i oświsdczył, że następne posiedzenie zwo- 
łane zostanie w porozumieniu z komisa- 
rzem enienty. Pismo spowodowało ostre 
protesty ze strony lewicy, Poseł Mau 
imieniem nmiezawisłych socjalistów oświad- 
czył, że odroczenie konstytuanty jest bez- 
prawiem. Zdaniem jego odroczenie spo- 
wodowały partje prawicy, które  porozi= 


mialy się z pułkownikiem Strugiem, aby 
przerwać obrady i nie dopuścić do załate 
wienia niemiłych dla siebie spiaw, Imie. 
niem Klubu polskiego przeciw odroczeniw 
zaprotestował poseł Panecki, 


Trybunał Ligi narodów. 

- BRUKSELA, 22 października. (PAT) 
Havas. — Rada Ligi narodów obradowała 
na ostatniem posiedzeniu, między innemi, 
nad sprawą organizacji i działalności sta. 
łego trybunału międzynarodowego. 


Ratylikacja traktatu ryskiego przez 


Ukrainę. 

CHARKÓW, 23 października (PAT). 
Radjo. Daia 20 października została tu 
otwarta druga sesja Centralnego Komitstu 
ukraińskiego. Pierwszą sprawą porządka 
dziennego była dyskusja nad ratyfikacją 
rozejmu i preliminarjów pokojowych za- 
wartych z Polską w Rydze dnia 12 paź- 
dziernika. Traktat przyjęto jednogłośnie. 


-W Rumunji wybuchł strajk Igoneralny, 


CZERNIOWCE 28 października (wł), 
W całem państwie- rumnóskiem wybuchł 
straik generalny na tle ekonomicznem, 
Zamierzony przyjazd króla rumuńskiego 
do Czerniowiec musiał z tego pomo" na 
lec zwłoce 


Otwórz wrota szczęściu własnemu! 


4 Jeśli uśmiechnie ci się ono 
„M w którąś sobotę 
"RR w ciągu lat dwudziestu 


zostaniesz miljoreretm 
trzeba jedynie 
abyś co rychlej 
nabył za gotówkę obligacją 
„Ąb Państwowej Pożyczki Premjowej. 


Podstawowe wady obecnego ustroju 
społecznego i jego przekształcenie. 


czo na zmianę stosunków gospodar- 


II, 

Nowy stan trzeci, średni i drob- 
ni kapitaliści, wreszcie chłopi — są 
to żywioły, stojące poza wspomnia- 
nymi wyżej warunkami społecznymi. 
Stanowią one poważną siłę. 

Dawniej socjaliści sądzili, że 
dyktatura proletarjatu będzie dykta- 
turą większości nad mniejszością 
choćby w formie rządów większości 
parlamentarnej. Obecnie przekonali 
się, że tego niema i dlatego mówią 
już o dyktaturze chłopów i robotni- 
ków, o ile gdzie istnieje, albo istnieć 
będzie — może być tylko zjawiskiem 
chwilowem dla osiągnięcia chwilo- 
wych celów; nie może jednak prze- 
prowadzić całkowitego przeobrażenia 
obecnego ustroju na socjalistyczny 
dl: tej prostej przyczyny, że inte- 
re-v włoścjan i robotników są częste 
sp zeczno 1 że zamożne włoścjań- 
stwo sprzeciwiać sią będzie za- 
prowadzeniu socjalistycznego u- 
streju. 

Bolszewizm rosyjski, który jest 
ka ykaturą socjalizmu, musiał- zre- 
zygnować z wprowadzenia komuni- 
zmu na wsi, a i w miastach także 
musiał w wielu razach cofnąć się 
przed wykonaniem własnego pro- 
gramu. 

Ale i socjalizm przedbolszewie- 
ki, reprezentowany przez II Między- 
narodówkę nie będzie mógł przez 
dyktaturę chłopsko-robotniczą wpro- 
wadzić najpierw kolektywizmu, a 
poźniej komunizmu. 

Nie będzie mógł dlatego, że nie- 
da się urzeczywistnić z powodu 
rozbieżności interesów chłopskich i 
robotniczych, jak również i ze wzglę- 
av w techniczno-gospodarczych. Mam 
tu na myśli kolestywizm w czystej 
tormie, t. z. pojmowany jako całke- 
wite uspołecznienie wszystkich na- 
rzędzi pracy i usług osobistych 
wszystkich kategorji. 

Dyktatura chłopsko - robotnicza 
tu i owdzie może powstać jake 
ognik chwilowego układu sił, ale na 
czas krótki. Bolszewizm jest tylko 
jej karykaturą, a i on upadnie 
w krótce, 

Zwrócić tu należy uwagę na 
jedną jeszcze okoliczność bardze 
ważną natury techniczno-gospodar- 
czej, która wpłynąć może zasadni- 
io ie RÓ "| O | 


czych. Mam tu na myśli wyzyska- 
nie energji elektrycznej i szerokie 
jej zastosowanie do przemysłu i rze- 


miosłą. + 


Istotnie, w miarę wzrostu tech- 
niki i umiejętnego wyzyskiwania 
siły spadku wód, można siłę tę zu- 
Żytkowywać dla wytwarzania więk- 
szej ilości energji elektrycznej, która 
stosunkowo za opłatą niezbyt znacz- 
ną może być oddawana do dyspozy- 
cji średnim i małym przedsiębior- 
stwom, a nawet osobom pojedyńczym 
do użytku. Robi się to już obecnie. 
Oczywiście musi to wpłynąć na 
decentralizację przemysłu, na zwięk- 
szenie odporności rzemiosł wobec 
przemysłu wielkiego, na powstanie 
nowych drobnych i średnich form 
wytwarzania. 

Naturalnie nie należy zjawiska 
tego przeceniać i sądzić, jak to ro- 
bią niektórzy naprz. anarchiści, że 
w przyszłości każdy omal człowiek 
albo każda rodzina, lub nieliczna 
względnie grupa ludzka — będzie 
sama sobie wystarczała, skutkiem 
„upadku* wielkiej produkcji, że dla- 
tego konieczność przymusowej orga- 
nizacji w rodzaju państwa zniknie. 

Nie, decentralizacja przemysłu 
skutkiem wyzyskania energji elek- 
trycznej, nie usunie bynajmniej wiel- 
kiej produkcji w całości, gdyż pew- 
ne jej kategorję z natury rzeczy 
będą musiały być skoncentrowane, 
ale wzmocni stanowisko drobnej i 
średniej produkcji w różnych dzie- 
dzinach i uniemożliwi całkowity 
kolektywizm, a tymbardziej komu- 
nizm. 

Częściowe, a nawet znaczne 
uspołecznienie przeprowadzone w tej 
czy innej tormie jest potrzebne, mo- 
żliwe, a nawet konieczne. Społe- 
czeństwo przyszłości będzie jednak 
odznaczało się większą różnorodno- 
ścią. Chodzi teraz o to, aby roz- 
patrzyć, jak dojść do tego nowego, 
wyższego ustroju społecznego i jak 
będzie on się przedstawiać w ry- 
sach najogólniejszych. 

Rozważania te mają obecnie 
doniosłość nietylko teoretyczną, lecz 
i praktyczną, od nich bowiem zale- 
Żeć musi polityka rozumna proleta- 
rjatu. 

Józef Hornowski. 


Senatorska radość... 


Niezwykłą radość z uchwalesła 
Senatu objawia „Kurjer Łódzki“. 
Trudno się temu dziwić, gdyż inaczej 
smo to przestałoby być soba, przesta- 
vby być organem tyeh, którzy uważoją 


© 


sig za jedynie powołanych do sterowania 
nawą państwa, do rządzenia, ludzi uro- 
dzonych do futeli senatorskich, a którzy 
osiągnąć to spodziewają się tylko drogą 
mianowania. Przez demokratyczne wy- 
bery dostają się do rządu — zdaniem 
„Kurjera* — tylko gardłacze, æ pomi- 
nięciem ludzi istotnie zasłużonych i od- 
pewiednich. 

Około redakcji „Kurjerka* uwija 
sią wcale pokaźna liczba takich „wiel- 
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kich i jedynie godnych*.. Gdyby nie 
było Senatu — pozostaliby niezawodnio 
na zawsze w cieniu, w najłepszyim razie 
byliby tylko prezesami  stwerzonych 
pea się komitetów... Dziś mają wido- 

i karjery.. Maią cel życia... Budzió 
się będą z błogiem marzeniem... purpu- 
rowej godności senaterskiej... Ci ludzie 
odzyskali nagle chęć życia, zapłonęli 
nagle żądzą służenia „usenatowionej* 
Ojczyźnie. Rytm radości, przenikający 
całą ich istotę, udzielił się też i ich or- 
ganowi, który w dytyrambach na cześć 
Senatu mówi więcej, niżby chciał po- 
wiedzieć, 

Wszystkie stronnictwa wypowiada- 
jące się przeciw Senatowi—to zdaniem 
„Kurjera* wstecznicy. Z tego należałoby 
wysnuć, że kto nie chce być wsteczni- 
kiem, kto chce być postępuwcem, do- 


"mokratą, radykałem ten powinien doma- 


gać sią Senatu. A ponieważ ks. Luto- 
sławski najgłośniej go się w Sejmie do- 
magał z tego prosty wniosek, że naj- 
większym postępowcem jest w Sejmie 
ks. Lutosławski. Zaiste, Polska cała nio 
wiedziała o tem, sam zapewne ks. Lu- 
tosławski tego nie wiedział... Wielkie 
to odkrycie zawdzięczamy „Kunrjerowi*. 
Sejm jednoizbowy—zdanien „Kur- 
jera* jest zły — bo w nim rządy dosta- 
łyby się „w ręce mało uświadomionych*. 
Przy Senaele więc niebezpieczeństwo 
będzie usunięte. Widocznie chyba tyl- 
ko dlatego, że rządy te będą spoczywa- 
ły w rękach Senatu. 
t 


W tym wypadku „senatorzy* z 
„Kurjera* wyprzedzają rzeczywistość i 
własne najgorętsze pragnienia podają za 
fakt... Bo wszak Senat ma być tylko 
Izbą kontrolującą, gdzie te więc może 
być mowa, że rzady dostaną się w od- 
powiedniejszo ręce dygnitarzy z miano- 
wania, a nie z nienawistnych demokra- 
tycznych wyborów. 

Cała akcja, jaką wykazała t. zw. 
lewica przeciw Sonatowi — jest zdaniem 
„Kurjera* tylko walką o wpływy i wła- 
dzą. Mój Boże! przysłowie dobrze po- 
wiada, że głodnemu chleb na myśli i że 
wszystko on ujmuje przez pryzmat wła- 
snego głodu... władzy... 

My juko pismo demokratyczne nie 
mamy powodu do radości, jako chrze- 
ścjanie jednak cieszymy sią radością 
swych bliżmich i distogor naszym  „Se- 
natorskim* kolegom z „Kurjeru*—skła- 
dainy życzenia, hy spełniły im sią ich 
purpurowe senatorskie sny! 
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(GA Platia da Hait W Pise 
d stosunek Nemci da Balazód 
w Niani. 


Na ozwartkowom' posiedzeniu Sej- 
mu niemiecki pos. Spieckeriman skarżył 
się na rzekomy ucisk niemców w Pol- 
sce. Wystarczy jednak porównać los 
braci naszych, którzy żyją pod rządami 
niemieckimi z położeniem niemców w 
Polsce — aby sobie wyrobić przekona- 
nie o bezpodstawności „skarg“ Spieckor- 
mana. Jako odpowiedź na te skargi 
przytaczamy artykuł z „Prawdy“ po- 
znańskiej z dn. 22 października. 

Przewrót spowodowany wojną świa- 
tową zostawił całe masy Niemców w gra- 
nicach państwa polskiego. Zostało rów- 
nież bardzo dużo Polaków w Niemczech, 
wszelako różnica pomiędzy Niemcami w 
Polsce a Polakami w Niemczech jest 

olbrzymia. 

Wychodźtwo polskie składa się 

rzeważnie z robotników — to znaczy z 
udzi, którzy czy to w kopalniach, w 
fabrykach, czy w hutach niemieckich, 
wykonują najtrudniejsze i najniebez- 
piecznicjsze roboty. Przy tem, wedle 
orzeczenia pracodawców Niemców, Polak 
odznacza sią surmiennością i pracowi- 
tością. 

Jeszcze w zeszłym roku mieliśmy 
sporą liczbę robotników niemieckich w 
Polsce, głównie w kolejnictwie i na 
poczcie, (mowa tu o br dzieln. pruskiej) 
ale o nich, prócz małych wyjątków, żaden 
szef nie mógł sią wyrazić chlubnie. 
Jest to nawet zarzut dosyć znany, że 
Niemcy u nas dopuszczali się sabotażu, 
że niszczyli nasze O i że wo- 

óle wszędzie odznaczali się złą wolą. 

becnie robotników niemieckich mamy 
w Polsoe mało, bo ci szowinistycznie 
usposobieni, dawno w przeważnej części 
wywędrowali do Niemiec. Jednak licz- 
ba mieszkających dotąd w byłym zabo- 
rze pruskim Niemców jest jeszcze po- 
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ważna.  Przebywają w Polsce ania 
ludzie bogaci, finansiści, fabrykanci i 
obszarnicy niemieccy, wśród nich głośni 
KAC! jak Tiedemann i inni. 

óżnica tedy jest wielka. Tam w 
Niemczech siedzą nasi bogacą Niemców 
swą ciężką pracą, tu zaś siedzą begaci 
Niemcy, których tu nawet robotnik pole 
ski swą pracą bogaci. 

I rzecz szczególna, ci sami Niemcy, 
którzy wobec polityki niemieckiej „aus- 
rotten“ stosowanej wobec Polaków, nie 
znaleźli nigdy słowa protestu, ci sami 
Niemcy chcą, aby ich Polacy traktowali 
jako typ wyższości. 

Tymczasem Polacy zapomnieli szyb- 
ko krzywd im wyrządzonych przez Niem: 
ców, czego dowodem, że podczas RApa-. 
dów niemieckich na braci Górnoślązaków 
i na wychodźców w Westfulji ani razu 
nie dokonano żadnej represji na Niem- 
ców w Polsce. 

Dowodów na naszą tolerancję wo- 
bec tego nie brak. 

Ale Niemcom to n'o starczy, eni 
mają protensję nawet do przywilejów. 
Tego jednakże było już zadużo. 

Wobec tego, aby pohamownó ga- 
pędy niemieckie warto bodaj podać do 
wiadomości ogółu, jak oni traktują Ra- 
szych braci w Niemczech. 

Pisma niemieckie uprawiają stale 
agitację szowinistyczną i tak jak „Allen= 
steiner Zeitung* wprost nawołują do 
gwałtów przeciw Polakom. Z powodu 
ukarania kilku Niemców, którzy się do- 
puścili zdrady, na rzecz wkraczająeych 
do Działdowa bolszewików, pisma mio- 
mieckie żądają represji na Polaków pi- 
sząc: Auge um Auge — Zahn um Zahn 
— oko za oko — ząb za ząb. 

Ale prasa szowinistyczna, 
szcze nio. 

Mamy bowiem dowedy, że prywat- 
ni Niemcy różnemi odózwami, zebramia- 
mi i ferajnami szczują przeciw telas 
kom. W Duisburgu np. rozrzuean0 
odezwę do młodzieży niemiockiej, w któ- 
rej m. i. mówi szowinista tak: Młodzieży 
niemiecka łącz się, a wspólnemi siłami 
uda nam się Polską rozbić (zerschmet- 
tern). „My chcemy być niezależni od 
polskich tyranów*| Takimi to frazeaa- 
mi podbechtuje sią ciemne 
mieckie przeciw Folakom. Nauczyciel kl 
i nauczyciele katują jak za dobrych 
czasów kajzora dzieci polskló, a na z2- 
żalenia rodziców odpowiadają: „że tylko 
Polacy im Osten und im Schlesien* ka- 
tują dzieci i najlepiejby było dla maro- 
du niemieckiego, aby Polaków wyda- 
lono“. 

-W każdym bądź razio lament nie- 
miecki mimo, że mają tu stokroć lepiej 
jak nasi rodacy w Niemczech, nie fost 
czem innem jak płaczem Niemca zaw- 
sze zachłannego i zawsze łakomago 
„rządzenia światem“. 

Mimo krzywd jakich doznaliśmy 
za rządów pruskich, mimo znęcania”j 

rześladowania naszych braci na Warmji 

Mazurach, Slązku i na wychodźtwie, 
Polska nie pójdzie ich śladem i nie za- 
stosuje powszechnego terroru webco 
swych obywateli Niemców. Lees to 
jedno mamy prawo żądać od naszego 
rządu i stanowczo domagamy sią: Jako 
odwet za szowinizm antypolski w Niem- 
czech nie możemy nadal u nas telero- 
wać żywiołów hakatystycznych, wrogo 
usposobionych wobec państwa. Z tymi 
apostołami nienawiści musi się rząd od- 
powiednio załatwić. Orgje uprawiaacć na 
Warmji i Mazurach zmuszają niejednych 
rodaków do szukania schronienia w Pol- 
sce. Dla tych muszą ustąpić miejsca 
koloniści, których jeszcze wielu áw! 
ziemia nasza. 

Spodziewamy się, że lojalni eby- 
watele niemieccy, cieszący sią wszelką 
swobodą obywatelską, pod względem 
języka równie uprawnionymi w sądzio I 
w szkole, zajmą stanowisko wobee nie” 
równego traktowania Polaków w Miom- 
czech. Leży to w ich własnym in$cre- 
sie. My natomiast musimy wiednieó, 
szy mamy edróżniać ziarna i plowy. 


te jo- 


masy nie- 
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W sprawie opału dla 


m. Konstantynowa. 
(Odpewiedź na interpelacją pes. Bichny) 
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W odpowiedzi na interpełseję poz 
Bichny i tow. o sprawie niezaopakazeni8 
przemysłowego miasta Konstemtyaowa 
(pod Łodzią) w opał — Miałsterstwó 
Aprowizacji komunikuje, co następuje: 

Drzewo znajduje się w wolnym 
handlu i jedynie z powodu niedestorcza* 
nej ilośei taboru kolejowege przewóż 


„nasz skazany jest na zagładą. 


Ni 200 


drzewa kolejami odbywa się za listami 
przewozowemi, wystawi ianemi przez Pań: 
stwowy Urząd Węglowy. 

Rozdział drzewa w powiatach nale 
ży do kompetencji Komisji Rozdziału 
Drzewa przy Ministerstwie Robót pu- 
blicznyc 

Państwowy Urząd Zakupu Artyku- 
łów Pierwszej Potrzeby w swoim czasie 
sprowadzał drzewo z Kresów, które jed- 
nak nadchodziło w ilosciach niewielkich, 
a to z powodu zaznaczonego już powy- 
żej braku taboru kolejowego. 

Co się tyczy Konstantynowa pod 
Łodzią, to miasto to drzewa w Pań 
stwowym Urzędzie Zakupu Artykułów 
Pierwszej Potrzeby nie zamawiało. 


Minister (—) St. Sliwiński. 


PkÓjA KINA i utate 


Historja A AF z podziwem zazna- 
czy zo kraj nasz wycieńczony przez kil- 
ka lat gospodarki rabunkowej okupan- 
tów, uginający się pod ciążarem no- 
wej wojny rozwijał przemysł z zastoju, 
w jaki został pogrążony. Gdy armje 
niemieckie i austrjackie w listopadzie 
1918 roku opuszczały Polskę, Życie 

rzemysłowe paw e że nie kistnialo. 

dygaszone by wielkie piece, huty 
szklane stały er a zdewastowane 
fabryki łódzkie zgrozą nspełniały widza. 
Pisal o nich niemiecki demokrata Nou- 
mann, że nA z których zabrano 
niezbędne części, robią wrażenie szkie- 
letów. 

Zdawało sią wtedy, że przemysł 
W krót- 
kim jednak czasie uruchomione zostały 
warsztaty pracy i już na początku r. b. 
ilość robotników, zajętych w przemyśle 
tkackim dosięgła 26,2 proc. noriny przed- 
wojennej. Stosunek ten obecnia jest ta- 
ki sam. Produkcja żelaza i stali od li- 
stopada 1918 r. podniosła się znacznie, 
w przemyśle cementowym uruchomiono 
29 proc., w przemyśle ceram: icznych 10 
proc., w przemysle chemicznym 25 proo. 
zakładów. 

Fomimo wielkich trudności aprowi- 
zacyjnych i mieszkasiowych, jak pisze 

„Kurjer Polski*, udało num sią powięk- 


Szyć ilość robotników w Zagłębiu Dą-. 


browskiem 2 27,500 w r. 1918 na 40,000 
w chwili obecnej. Dzięki temu nasza 
obecna produkcja węgla wynosi 80 proc. 
przedwojennej. Na polu kolejnictwa mi- 
Dister Bartel cudów dokonał, z niedo- 
statecznym bowiem taborem umiał spraw- 
ność naszych kolei do wysokiego sto- 
gunkowo podnieść poziomu. 

Tak więc na każdym kroku, pomi- 
mo ciężkich warunków dawaliśmy do- 
wody naszej żywotności gospodarczej. 
Fakt ten napełnia nas nadzieją, że obec. 
nie gdy Muloch wojeuny nie będzie nas 
pozbawiał naszych soków żywotnych, 
proces sanacji ekonomicznej znacznie zo- 
stanie przyśpieszony. Nie trzeba nutu- 
ralnie przypuszozać, że z chwilą pokoju 
nastaną normalne warunki. Wojna po- 
zostawiła tak głębokie ślady, że nietylko 
u nas, ale i w krajach, które o wiele 
mniej ucierpiały, jeszcze przez dziesiątki 
lat będą one widoczne. W każdym jed- 
nak razie otwierają sią przed nami no- 
we perspektywy. Epoka działalności ni- 
sz zycielskiej sią kończy, a praca twór- 
cza występuje na pierwszy plan. 

Pomimo tego, że upływa dopiero 
dni kilka od zawieszenia broni, skutki 
tego kroku, już dziś są widoczne. Mar 
ka polska, 'kzóra stale spadała, gdy woj- 
ska nasze brały Kijów, gdy rozbijały 
uciekające z pod Warszawy armje bol- 
szewickie, obecnie na wiadomość o po- 
koju gwałtownie na całej linji zaczęła 
się podnusić. Horoskopy aprowizacyjne 
odrazu się poprawiły. Dzięki ukończe- 
niu działań wojennych ministerjum spraw 
wojskowy h oddalu na przewóz żywności 
2,600 w:s.gonów i 25 lokomotyw, które 
dustarczacć nam będą zbożę i kukurydzę 
w ilości 8000 wagonów miesięcznie z 
Rumunji. 

Tak więc na zgliszczach i ruinach 
budzi się nowe życie, Oby tych kieł- 
kujących i tyle zapowiadających plonów 
nie zniszczyła wkrótce nowa zawie- 
rucha. 
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Poxój będzie zawarty! 
Niedtugo będą nowe wybory 
clatego skłacajcie fundusze 

na wybory KPR, 


„PRA C A" — 24 raźdsiernika 1020r. 


Amejaa dpa  aprowizacyjna, 


Magistrat wysłał do Ministrów 
Aprowizacji, Spraw wojskowych, 
komunikacji, do Kół Sejmowych N. 
Z. R.i PPS. oraz do bawiącego w 
Warszawie prezydenta Rżewskiego 
depeszę terminową następującej tre- 
ści: 

„Pomimo wydzielenia powiatów: 
łoczyckiego. konińskiego i słupec- 
kiego tylka dla Łodzi i przyrzecze- 
nia, że wojsko aprowidowane z tych 
powiatów nie będzie, w Łęczycy 
wojsko samowolnie zabiera zboże 
przeznaczone dla Łodzi. Kolej wąz- 
kotorowa nie podstawia wagonów. 
Natychmiastowa, kategoryczna in- 
terwencja niezbędna. Łodzi grozi 
strajk. Telegratujcie odwrotnie.“ 


Magistrat. 
Łódź dn. 23 października. 
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Kontrola lekarska nad 
demobilizacją. 


—— 


W ministerstwie zdrowia publicznego 
odbyły się narady w sprawie demobiliza- 
ci armji, U -talono na niej progtam po- 
st;powania, zmierzający do ochrony Spo- 
łeczeństwa przed chorobami i wnioszi prze- 
słano mn, szraw wojskowych. 

Wo; tólnych zarysach wnioski te za- 
mykalą sę w czterech punktach: 1. Any 
do cemnob lizacji i do zwalsłaała z armji 
kwalificowamo tylko ludzi, a) wolnych od 
ost ych chorób zakaźnych, b) wolnych od 
choroo w n:rycznych; 2, Aby wogóle cho- 
Tyn, Zw. manyi n żotnierzom była zapewe 
niona opiera i pomoc lekarska; 3. Aby z 
kalek wcjeunych. czyli inwalidów, uczy» 
niono rze nieśla ków fachowych, zdolnych 
do praci; 4 Ministecjum zdrowia stawia 
sobie również, jako zalanie, aby zaponie.- 
gans pre no3zenlu ep zootji, a tem samem 
p'waych chorób odzwierzęcych, jak up. 
nosac zy, karbunkułu i te d. Przy kupnie 
koni od armit należy zwracać uwagę, aby 
nie nabywino koni chory h na świerzbę, 

Zosnirie Choczy muszą być uzymy= 
wani w szpitalach wojskowych aż do zu- 
pełnego wyleczenia, 
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Sprawy. robtnicze. 


Strajk w przemyśle trykotarzo- 
wym za<.ńnczony. 


Wczoraj o godzinie 1| przed południem 
została zwołana konferencja dla zlikwido- 
wania strajku w przem Ś2 trykotarzowym, 
k.óra tym razem dała pozytywne rezultaty, 
a ui nowicis: 

Robotnicy t. 2w. dziewiarze otrzyma« 
li 2305 do stawek styczniowych, oddziały 
a : Szwalnia, cewiarnia cerowarnia i t. p. 

220%. Pozatem obowiązują wszelkie pod- 
wyzki płacy, któce otrzymane będą w prze- 
myśle włokienniczym, w przyszł ści pode” 
wyżki będą zastosowane automatycznie 

Zatem r botuicy choć nie w całości 
uzyskali zasposojenis swych żądań, lecz 
wyszli zwycięsko z walki z kapitałem. 
Związkowi należy się całkowite uznanie, 
Robotuicy w poniedziałek 0d rana przy- 


stępuj; do pracy. 
Zzbranie pończoszuików. 


W poniedziałek o godz, 6 wiecz. od-* 
będzie się zeb anie pończoszników przy 
ul. Główne: ar, 81. Sprawy bardzo wa: 
zne. Rovutnicy z fabryk puńczoszniczych, 
siawcie się l.czniel 
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NiedGNgŚCI Uiożąte, 


Kalendarzyk. 


Dzis Rafala 


Jutro Kryspina 


Wschód słońca, 6 m. 43 

Zechċd k 4 m. 45 

* Wschód księżyca 3 m. 18 

Niedziela Zacnód ` 2 m, 48 
Az 


Z życie orgnnizacji M. P, R. 


Rejestracja członków kcła pra- 
cowników miejskich APR, 


Zarząd koła zawiadamia wszystkich 
członków NPR., pracujących na robotach 
magistrackich, że będą w dalszym ciągu 
przyjmowani członkowie do wyżej wspo- 
mnianego koła. 

Zapisy odbywać się będą w klubie 
NPR. Piotrkowska nr. 91, we wtorki i 
piątki od 6 do 8 wieczoretw, 
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Tente, muzyka I sztuką. 


Teatr Polski 


Dziś w nicdzielę Taatr Miejski 
czynny będzie trzykrotnie: o godz. 12 
w połud. odbedzie się IV poranek dra: 
matyczny: „Modernizm w Teatrze“. Pre- 
lekcję wygłosi znany art-dram. literat 
i esteta J. Kotarbinski. Ceny miejsc 
minimalne. Q godz. 3 po poł. (po ce- 
nach popular.) „Papisrowy kochanek w 
ll obsadzie. Rzecz ta po dzisiejszem 
widowisku zupełnie schodzi z reper- 
tuaru. Wiecz. o godz. 8-ej, lbsenowska 
,„Hedda Gabler“. 

Kasa teatru rozpoczęła sprzedaż 
biletów na wtorkową premjęrę „Urwisa* 
B. Katerwy. 


Dzieiejezy konoaet popołudniowy, 


Dzisiejszy koncert popołudniowy, pod 
dyrekcją B.onisława Szulca, poświęcony 
będzie twórczości Edw.rda Gr.ega. Jako 
solistka wystąpi młoda, wielce utalentowa- 
ua pianistka, Janina Rozenberżanks. Bile- 
ty od godz. 10-əj rano w kasie Sali Kon- 
certowej. 


Koncert Oskara Frieda, 


Jak już podawaliśmy, słynny dyry- 
gent Filharmonji Wiedeńskiej Oskar Fried, 
dyrygować będzie koncertem 'symfonicze 
nym w poniedziałek, d. 25b. m. Orkiestra 
tym razem bedzie znacznie powiększona, 
Koncert tea będzie niewątpliwie prawdziwą 

ucztą artystyczną dla naszego miasta. 
Blty w księgarni Aliseda Siraucha, 
ul, DŁ. elna 12 


= 


z miasta. 
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Podwyższenie zasiłku, 


Magistrat postaaowił na wniosek 
prezydjum podwyższyć w dwójnasób, po» 
cząwszy od l-go października, jednorazo= 
wy zasitek wypłacany pracownikom mieje= 
skim idącym do wojska z poboru, Azo- 
dnie z powyższą uchwaą 9tzymywać bę- 
dą jednorazowo: urzędnicy etatowi=—jednu= 
miesięczną pensję, nicetutowi—4-tygodnio- 
wy zarobek, wreszcie pracownicy dzienni 
—25-dniowy zarobek, 

Jednocześnie Magistrat postanowił 
wypłacać pracownikom mie,skim idącym 
do wojska, począwszy od dnia 1 paź izier- 
nika, 13-tą pensję na zasadach ogólnych, 
pio, orcjonalnie do ilości przegracowaoycu 
w roku 19.0 BEA 


Dziś o godz. 3 po poł w Rudzie Pa- 
bianickiej odbędzie się w wiliach pp. Kin- 
dermana i Sztajgerta uroczystość poświę- 
cenia 3 vowych pawilonów Il Uzdrow:ska 
dla żołnierza—uzdrowieńca. Po akcie po- 
święcenia nastąpi złożenie podpisów u- 
czestników w księdze złotej. Wyjazd z 
Giriego Rynku tramwajem o godz. wpół 
du trzeciej po poł. 

Uxarania (ichwiarzą, rej 

P. Michał Binkowski, przemysłowiec 
łódzki +Pudieśna 4), za wygó:owane żą- 
dania za oszl.fowanie przedmiotów nie- 
zbędnych dla wyrobu amunicji, skazany 
został przez urząd walki z licuwą i spe- 
kulacją na zapiacenie 15,000 mk. grzywny 
lub 30 dni aresztu. 


Gdzie sprzedają chleb? 


W myśl postanowienia Komisji roz- 
dzielczej przy Cechu majstrów piekarzy 
chrześcjan i Związku 2aw. piekarzy żydów 
wypiek chleba i sprzedaż takowego po 
mk. 23 może się odbywać wyłącznie tylko 
w piekarniach. Cech piekarski prosi ogół 
kon»umentów, o przestrzeganie tej ceny i 
nie płacenie "drożej, a w wypadkn uja- 
wnienia przekroczenia ceny 23 marek za 
funt, Wydział handlowy przy Cechu pie- 
karzy prosi odnośne osoby o zawiadomie- 
nie — Podleśna nr. 1, gdzie członkowie 
Cechu przyjmują zażalenia codziennie od 
godz. 10 rano, 
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Ladno porządki. 


Jeden z czytelników „Pracy* donosł 
nam, że w dniu 21 b. m. na stacji Qio- 
wno kolzi kaliskiej część pasażerów, jadąc 
cych w stronę Łodzi wskntek krótkotrwa= 
łego.postoju i przepełuienia pociągu po- 
została z biletami na stacji i mogła odje- 
chać dopiero nazajutrz po wykupieniu no- 
wych biletów. 


Koncert pod kacłem współdzielszośch 


Robotnicze stowarzyszenie spożywców 

„Łodzianin* urządza w niedzielę o godz. 
5i pól po poł w „Sali Koncertowej”, 
Dzielna 18, wielki Koncerts pod hasłem 
„Współdzielczość—to siła Polski Ludoweł*. 
Na program złożą się utwory: Moniuszki, 
Wagnera, Karłowicza i innych, w wykona- 
niu Łódzkiej Orkiestry Symf-nicznej pod 
dyrekcją Bronisława Szules. D::lamacje 
artystów Teatru Miejskiego ora: Śpiew so- 
lowy Miry Sliwerskiej śpiewaczki opero- 
wej. Program poprzedzą przemówienia, 
Bilety są do nabycia codziennie w 
biurze koncertowym Alfreda S'raucha ul. 
Dzielna 12. 
[aan zac 


Uróczystość W Staw, Polssich Kupców 
i Trzem, Chrześcjam 


Wczoraj, w obecności ministra han- 
dlu i przemysłu p. Chrzanowskiego, ode 
było się poświęcenie Banku Polskich Ku- 
pców i Przemysłowców przy ul. Piotrkow- 
skiej 113 oraz innych zakładów liandloe 
wych i przemysłowych tego Biowarzyszee 
nia. Uroczystość ta poprzedzoną została 
nabożeństwem w kościele Sw, Btanisława 
Kostki, gdzie odbyło się też poświęcenie 
sztandaru Stowarzyszenia, 

Podczas uroczystości, w której wzięe 
li udział liczni przedstawiciele władz kra- 
jowych, miejscowych oraz reprezentanc 
wszystkich placówek po'skiego przemysłu 
i handlu wszystkich dzieinic Polski, wy- 
głoszono szereg przemówień. W fabryce 
„Ikanina* przemawiał minister Chrzsn0e 
wski ora£ poseł ks. Sędzimir. 

O godz. 6 wiecz, odbył się wspóiny 
bankiet w białej sali hotelu Manteulla, 
Dziś dalszy przebieg uroczystości rozpo- 
Czyna się nabożeństwem w kościele Św. 
Krzyża, poczem o godz. 10 rano zebranie 
dyskusyjne ze wspołudziałem gości za- 
proszonych z wszysikich dzielaic kraju, 
celem omówienia zacieśnienia wspólnych 
stosunków, zaś o 8 wiecz., w sali kons 
certowej poseł Gąbiński przemawiać be- 
„ dzie na temat uaszych obecnych warune 
ków ekonomicznych, w jakich znajduje się 
kraj craz haądel i przemysł polski. 


EPT 


ODEZWĄ 


Miejskiego Uniwersytetu 
Powszechnego w Łodzi, 


Założony w styczniu 1920 r. Miej- 
ski Uiwersytet Powszechny w Łodzi 
dawal możność szerszemu ogółowi lud- 
ności stopniowego wypełnienia braku 
ogólnego wykształcenia — przez słu» 
chanie wykładów, zachęcających do 
samotuctwa, przez udział w seminariach. 
Rozporządzając szczupym lo alem ł 
skrom ymi na razie środkami, kierownic- 
two MUP. zdało sobie sprawę, że tym- 
czasowo chodziło 0 za8z0:ojenie najbar= 
dziej naglących potrzeb, o zapoczątko- 
wanie pracy oświatowej wśród szersze- 
go ogółu, ża systematycznie programo- 
we praca; wymagająca ogromnego na- 
kładu sil i środków, rozpocząć się moża 
dopiero w normalniejszych,  pokojo- 
wych waruniach pracy oświatowo-kul- 
turalnej. 

Znaczna | wciąż wzrastająca frek. 
wencja wykazuje, że MUP. odpowiada 
potrzebom ludności. Na podstawie dzie- 
sięcic-miesięcznego dośw.adczenia je- 
dnocześnie stwierdzona została xoniecz- 
ność reformy w organizacji MUP. Jeżeli 
zadaniem MUP. jest oświecenie najszer- 
szych warstw robotniczych, — to ko- 
niecznem jest, aby wysłady, o progra- 
mie, specjalnie zadawalniającym potrze- 
y i zainteresowania umysłowe warstwy 
robotniczej, odbywały się w dzielnicy, 
zamieszkałej przez robotników. Stąd 
powstała potrzeba utworzenia oddziału 
MUP. w dzielnicy robotniczej — na 
Widzewie lub na Bułutach. Sprawa u- 
zyskania odpowiedniego lokalu w wy- 
mienionej dzielnicy jest w toku; należy 
spodziewać się, że oddział ten urucho- 
miony będzie w listopadzie r. b. 
Obecny lokal MUP. przy ul. Dziel- 
nej M 44 skupia publiczność mieszaną: 
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sobotniczą pracowników 1 pracownica 
wóżhuc. -*-o.ów i dorastającą mlo- 
dtí s «o'na Wynika stąd niedozod- 
nOŚC 27.3 „ta kierownictwo w trud- 
hem Biioż63% przy układaniu programu; 
miejednol'tofć audytorium uniemożliwia 
fegentom przystosowania wyxładów 
określonego poziomu. Zresztą lokal 
ten nsder często bywa przepełniony. 
Powstała | tam fe utworzenia 
jeszcze jednego oddziału o wyższym 
ziomie podawania wiedzy z zakresu: 
iteratury, plasty-i, żywego słowa, hi- 
torji, nauk społecznych, psychologii 
t pedolo li, filozofji, estetyki, historji 
sztuki. Oddżłiał ten mieścić się będzie 
przy ul. Piotrkowskiej 118. 
i Rozpoczęcie wykładów nastąpi w 
pierwszych dniach listopada, O warun- 
kach i terminie zapisów do wskazanych 
Oddziałów MUP. podane zostania za- 
wiadomienie. 
—— 0--—! 


Ks. biskup Bandurski 
wśród więźniów wojskowych 
we lswowie. 


m O 


W dniu 17 bm. przybył ks. b'skup 
Bardurs-i na zaproszenie Uniwersytetu 
żołniers lzgo ĜArmji do więzienia sądu 
poloweco 6 Armi we Lwowie przy ul. 
Kazimierzowsiiej. Ks. biskup odprawł 
dla więźniów w naplicy więziennej msze 
św, poczem wygłosił niezwy-le pod- 
nlos?» kazanie, które na wi źniach wy- 
wario nadzwyczajne wra enie. 
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Pezycją Trockiego silnie zachwianz! 


WARSZAWA, 22 października. W 
koł»ch politycznych Rosji sowieckiej wzra- 
stu coraz wyr.żniej opoz,cja przeciwko 
poliyce rządu sowieckiego. Opozycja do- 
Mge se pałityki bardziej umiarkowanej. 
Pozyv a Tr cniego jest silnie zachwiana, 
Ma G:oLnem posiedzeniu komitetu wyko- 
lawcrejo sowietów zapadła uchwała, wy- 
t cająca wotum nieufności dla Tr. ckiego. 


Złota rasjjskie na propagandą, 


SZTOKHOLM, 22 październ. (PAT) 
liavas, Tutejsze dzienniki podają wia- 
tomość o nadejściu z Rosji sowieckiej 
nowego transportu złota. Pewna jego 
cząść została następnie -przesłana do 
Włoch na cele propagandy komuni- 
stycznej. 


Tragiczny kryzys żywnościowy w Rosji, 


WARSZAWA, 23 października. „Pra- 
wda" stwierdza, że kryzys żywnościowy 
w Rosji jest tragiczny, Urząd żywrościo- 
wy przyznaje, że nie widzi wyjścia z obe- 
cnej ciężkiej sytuacji, „Prawda" pisze: Źle 
sis nam wszystkim dzieje. Nasze najdroż- 
sze marzenia przekształciły się w tragiczne 
rozczaiowanie, To, co teraz jest, jest je- 
szcze niczem w porównzniu z tem, Co na- 
stąpi i co nam przyniesie zima. Bez chie- 
(ba, bzz opału, co Się z nami stanje! 


W Dzrycjala mordują komisarzy! 


KEvLIN, 23 października, Według 
wiadomośc z He:lamgiorsu w Cirycynie 
przyszło do wielkich rozruchów, Gasraizon 


Zmiana rzędi w Szwseji. 


_FOBNIGSWUSTERHAUSEN, 23. 10- 
(PAD Radjo. Ze Sztokholmu donoszą: 
uabinel Brautinga ustąpił. 


Gratulacja dla gen. "Rydza-Śmigłego. 


WARSZAWA, %8 października. (PAT) 
Naczelne dowództwo wojsk polskich ko- 
muniku e: Pułkownik Godson, amerykańe 
ski attache wojskowy w Szwajcarji, nade- 
elal do gen. Rydza-Smigłego telegram gra- 
tulacy,ny: 

„Panie generale! Pragnę wyrazić pa- 
nu moją najszczerszą i gorącą gratulację 
e powodu iście podziwu godnego uderze- 
nia, jakiego pan dokonałeś w sposób, któ- 


- domaga się naszej porażki, 
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fy armja polska podtrzymeła Swe dawne ! 


tradycje”. 


PHL" A UNA CZE SECT O D A 


WTELEG RAFA W 
kla wschodzie. 


„PRA CA” — 24 naźfziernika 1920 r. 


Ks. biskup Bandurski jest prawdzi- 
wym przewodnikiem duchowym wojaka 
polskiego, _najpopularniejszym, po- 
wszechnie lubionym i cenionym. S a- 
zany na bezczynność zupełnie niesłusz- 
nie, choć rwie się do pracy, pobiera 
obecnie na sws Życie płacę, niedorów- 
nującą nawst poborom cywilnego or- 
dynansa kancelaryjnego, który otrzymuje 
miesieczne 6/0 mk. Ks. biskup ledwie 
350 mk. Czyż nie właściwem by było, 
by ten, który zawsze był i jest wśród 
szarych mas Żolnierstwa, gdzie go naj- 
więcej potrzeba i w chwilach, w których 
trzeba było irzepić 1 podnosić zbola* 
łego i znękanego ducha Żołnierza — 
stanął u steru i objął władztwo nad du- 
szami żoln.erzy ? 

pf 


Na fundusz wyborczy N.P,R. 


Piekarski Wojciech— 40 mis 
: Ignaczak Franciszek 10 , 
Kaszyński — = — 20 , 
Tomczat — — W 
Marjanowski — — 5 , 
'ówalewsń  — — 10 , 
Hietrzak — — — 20 , 
iiamczyk — —= — 10 , 
"aczor— — = — 40 , 
U baniakówna — — (0 » 
iotkówna— — — 20 , 
stodulny — — — 5 , 
Zaczyński — — — 7, 
Kowalski W. — -- 20 . 
Razem 207 ma 
—0— 


czerwonej armji zbuntował się i wymordo” 
wał komisarzy sow eckich. Miasto zaajdu” 
je się w rękach powstańców. Rząd mo- 
skiewski wysłał, karną ekspedycję. 

Według doniesienia „Russkoje Sio- 
wo“ w Smoleńsku 'aresztowano 2000 zbun- 
towanych czerwcnogwardzistów=z których 
800 zostało natychmiast 
Miasto przedstawia się jak wielkie więzie- 
nie.—Wszystkie wielkie lokale zamieniono 
na areszty. Trocki chce wyjechać ze Smo- 
leńska. 


Go zginie z głodu i zmia, a CO OCde 
leje na chwałę rewolucji! 


WARSZAWA 23 października. Tro- 
cki odpowiadając komunistom wskazują- 
cym dą katastrof:lne położenie Rosji so- 
wiekiej, powiedział: Cóż z tego, że będzie 
zimno i grozi śmierć głodowa? Burżuazja 
lecz ::y do- 
wiedziemy, że oni się mylą, Musimy‘ żyć, 
musimy za wszelką cenę zgnieść wro- 
ga i dlatego trzeba, aby kraj dał wszel- 
kie środki cbrony, jakie są do tego ko- 
nieczne. Trzy czwarte ludności zginie z 
głodu, lecz reszta ccaleje na chwałę i zwy- 
cięstwo powszechnej rewolucji. 


Cenzura na folografja. 


WARSZAWA, 23 października. W Ro- 
sji sowieckiej zaprowadzono cenzurę na 
wszystkiego rodzaju zdjęcia fotograficzne 
zarówno fotografów zawodowych, jak i 
anatoiów. Osoby nie przedstawiające do 
cenzury swoich zdjęć fotograficznych, po- 
dlegają karze Śmierci, 


Znów przeciw planom polskim. 


NAUEN, 22 października (PAT). Ra- 
djo. Nieiniechi Komitet plebiscytowy na 
Górnym Sląsku wystosował do międzyso- 
juszniczej komisji pl:biscytowej w Opolu, 
memorjał zwracający się przeciw polskim 
planom przeprowadzenia zmian w SpoS0e 
bie głosowania plebiscytowego. W memor- 
jale powiedziano, że Polacy wbrew ducho- 
wi i brzmieniu traktatu pokojowego, pra- 
gną wprowadzenia odrębnych list dla u- 
prawnionych do głosowania stałych miesz- 
kańców kraju | przebywających poza jego 
granicami, jak również dla “kobiet. Nadto 
Polacy domagają się zamkniecia w czasie 
plebiscytu na przeciąg 6 tygodni, ruchu 
kolejowego na granicach Góiuego Sląska. 
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rozstrzelanych.: 


Z b. abszarów plsbiscytowych, 


WARSZAWA, 23 października (PAT) 
Wydział prasowy Min. spr. zazr. komuni- 
kuje: Na byłem Obszarze plebiscytowym 
pruskim nastąpiło w ostutaich czasach 
pewne uspokojenie. 

W ugodzie podpisanej w Ol:ztynie w 
sprawie uchodźców między pełnomocnika- 
mi rządu polskiego i niemieckiego zapew- 
niono polsiim uchodźcom z Prus Wschad- 
n'ch, przy powrocie do icn siedzib wszzl- 
ką opiekę, Połaxom zamieszkałym w Pru- 
sach Wschodnich zabezpieczono ochronę 
życia i mienia w myśl istniejących praw. 
Obywatele polscy narodowości niemiecśiej 
zbiegli do Prus Wschodnich, otrzymali ue 
łatwienia celem powrotu do kraju, Dzięki 
osobistej interwencji tute,szego przedsta. 
wiciela Niemiec, ministra pełnomocnego 
hr. Ooerndorfa, wielu Polaków mogło po- 
wrócić do Prus Wscnodaich jeszcze przed 
zawarciem powyższej ugody, 


2 giełdy ryskiej, 


LIBAWA 23 paź iziernika (PAT). Ra- 
djo. Notowania giełdy cyskiej: Funty 
sterlingi 570, dolary 157, franki 10.50, 
korony szwedzkie 38, korony duńskie z3, 
marki niemieckie 2,55, fńskie 3,90, estoń- 
skie 0.38, polskie 0.53, 1009 rubil, Car- 
skich w setkach 1050. 


35 mijonów ludzi utraciło życie 
wskułok wojny! 

KOPENHAGA, 23-go paźizieraika.— 
Z dzieła wydanego w Kopenhadze przez 
statystyka Dóringa, wynika iż straty w życiu 
ludzkiem, spowodowane wojną, wynoszą 
olbrzymią sumę 85 mil, onów. 

Na 10 miljonów oblicza on ilość żol= 
nierzy, padłych na placu boju lub też 
zmaiłych wskutek ran odniesionych, albo 
też chorób, których się nabawili, 5 miljo- 
nów przypada na wzrost Śmiertelności 
wśród ludności cywilnej, w końcu zaś 
przeznacza uczuny duński 20 miljonów na 
straty sił potencjalnych, wypływających ze 
zmniejszenia się liczby urodzin. Na 126 
kobiet przypada 100 mężczyzn. 


Niemcy przed katastrofą wqglową. 


BOCHUM, 28 października. Gene- 
ralny dyrektor Tow. górniczego w G:zisene 
kircu, Kirdorf, przemysł wiec Stinnes, dy- 
rektor Tow. górniczego Vózier, wystosoe 
wali do rządu ni-_mieckiego następujący 
telegram: 

Sytuacja węglowa zmusza nas, po po- 
przedniem unieruchomieniu Czterech pie- 
ców hutniczych, zamknąć jeszcze dwa 
piece. Z tego powodu dalsze zwalnianie 
robotników staje się nieuniknione, 

We Francji panuje ogromna otf tość 
węgla i koksu. Prosimy O poczynienie jak 
najrychlej środków, ażeby wobec obfitości 
węgla we Francji pozostawiono w Nien- 
czech tyle węgla i koksu, aź:by nasza go- 
spodarka nie popadła w zupełną ruinę, 


` Ø komunikację między Libawą 
a leu-farkiem. 


LIBAWA, 25 października (PAT). — 
Radjo. Łotewskie B.uro prasowe donosi: 
Prace wstzpne w celu zaprowadzenia 
jeszcze w roku bieżącym stalej komu- 
nikacji okrętowej, zarówno dla prze- 
wozu osób, jak i towarów, pomiędzy 
Libawą a New-Yorkiem są w pełnym 
biegu. 


O pokój światowy. 


PARYŻ, 23 październ. (PAT.) Havas. 
„Chicago Tribune“ donosi z New Yorku, 
że w miarodajnych kołach stronnictwa 
republikańskiego zapewniają, że kan- 
dydat republikański Harting w razie wy- 
brania go na Stanowisko prezydenta 
Stanów Zjednoczonych zwoła wielką 
konferencję światową, celem opraco- 
wania nowego planu, mającego na celu 
zabezpieczenie ponoju powszechnego. 
Główną ideą jest ulepszenie instytucji 
trybunału międzynarodowego. 


Strajk w Bremie, 


NAUEN 22 października. (PAT)— 
Radjo. W Bremie wybuchł dziś strajk 
generalny robotników komunalnych. Ga- 
zownia, wodociągi i elektrownia są nie- 
czynne, Sądzą, że do strajku przyłączą 
się robotnicy przemysłowi. 


Poczta napowielrzna, 


PARYZ, 22-go października, (PAT)— 
H vas. — Rząd francuski zawarł umowę 
z rządami tureckim i rumuńskim w spra- 


Ne, 299 


wię zorganizowania napowietrznej służby 
pocztowej pomiędzy Paryżem a Konstan= 
tynopolem. x 


t Połów anarchistów. 


RZYM, 22 października (PAT(-Hiıvıs. 
Według informacji dzienników aresztowąe 
no w Boiognaji całyj szereg anarchistów. 
Znaleziono daże zapasy granatów, 


Włochy i Jugosławja, 


RZYM, 22 paździeraika (PAT) Hava% 
Hr. Sforza konferował znowu z Golitum 
w sprawie rokowań włosko-jugosłowiańe 
skich, W kołach parlamentarnych zspew- 
niają, że Włochy przystępu 4 do rokowań 
w usposobieniu jak najbardziej pojedaaw- 
czem i ze szczerą chęcią osiągnięcia poro- 
zumienia, 


a) 


Ze stolicy i z kraju 
Prezydent Witos w Lublinie. 


LUBLIN, 23 października, (PAT) — 
Pan prezydent ministrów Witos wraz z ni= 
nistrem wyznań religijnych 1 oświecenia 
publiczaego Ratajem przybyli w nocy do 
Lublina. Po przyjęciu delegacji i zwiedze- 
niu kilku instytucji, ndał się pan prezy- 
dent ministrów wraz z ministrem Ratajem 
i wojewodą lubelskim samochodem do 
Chełma. 


Oziennikarze poznańscy przzciwko 
cenzurze prewencyjnej. 


POZNAN, 23 poź lziernika. (PAT). 
Zjazd syndykatu polsxich dziennikarzy 
w Poznaniu na posiedzeniu 22 b. m., 
uchwalił oświadczenie domaga ąco ai; 
zniesienia bezzwłocznie cenzury pre- 
wencyjnej, oraz protestujące przeciw 
powierzaniu funkcji cenzora kierowni- 
kom lub współpracownikom pism perjo= 
dycznych. 
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O co sie rozbiło? 


Dziś o godz. 2.30 w nocy otrzyma- 
liśmy tekst umowy polsko-gdańskiej. Ze 


. względu na niepodpisanie tej umowy przez 


delegację polską, jakoteż i wobec spóźnio* 
nej pory, która uniemożliwia nam skorzy» 
stanie o takiej godzinie z materjału dzien- 
nikarskiego tax obszernego—rzeczy w3Spome 
nianej rle umieszczamy. 

„Korespondent „Pracy“ donost 
nam jednak, że rokowania o podpi- 
sanie konwencji rozbiły się o punkty 
dotyczące: stosunków Gdańska z za- 
granicą i komunikacji kolejowej. 

i a) 


Kronika polityczna” 


Albert Thomas w War- 
SZawie. 


Przybył do Warszawy p. Albert Tho- 
mas, poseł sccjalistyczny do parlamentu 
francuskiego, były minister amunicji w 
czasie wojny podczas t. zw. „Union Sa- 
tres" ostatnio dyrektor międzynarodowe- 
go biura pracy. 

Na dworcu powitali gościa minister 
pracy p. Pepłowski i w zastępstwie pana 
wiceprezydenta p. Daszyńskiego — szef 
biura propagandy zagranicznej p. Włady- 
sław Baranowski. 

Wczoraj p. Thomas przyjęty był przea 
Naczelnika Państwa i złożył wizyty ofi- 
cjalne. 


Ze Związku Demokracji. 


W piątek, 15 października, odbyło się 
w hotelu Polonja zebrania dyskusyjne 
Związku Demokracji Polskiej, 

W sprawie Wilna zebranie uchwaliło 
jednogłośnie następującą rezolucję: „Ze- 
branie Związku Demokracji z d. 15 paż- 
dziernika, uznając i podzielając w pełni 
patrjotyczne pobudki czynu gen. Zeligow- 
skiego, solidaryzuje się z jego dążeniem 
do powołania przedstawicielstwa ladowego 
Litwy Środkowej, które da wyraz woli lud= 
ności o jej przynależności państwowej“. 

W sprawie senatu uchwaliło zebranie 
na wniosek p. dr. Budzińskiej » Tylickiej 
jednogłośnie następującą rezolucję: „Zebrz+ 
nie Związku Demokracji w dniu 15 paź. 
dziernika wypowiada się za jednoizbowo= 


a 


mą 


~o %m 
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„PRAC A” — 24 października 1020r. 


"i widząc w tem iedyną drogę do róz- 


Za jaką cenę głosowali Niem- 


stawicielstwa rządu sowietów. Jako 
kandydat na stanowisko przedstawiciela 


|| |> a rrezeza 


szej NPR ob. Jeżewski omawiając obue- 
ną sytuację Polski i zawarcie pokoju. 


„mm postępu I demekracji r niepodległej 3 3 a l 
A RDE N e. cy za dw uizbowością, Sowdepji w Warszawie wymieniony jest | Następnie mówił ob. poseł M. Tomczak, 
F ` ow. - przewodniczący delegacji pokojowej ry- | m. in. wyjaśniwszy znaczenie zwycięstw 
D al Sant SE ickie- | P APAAL nięmiecijch „REM Z | skiej, Joffz. wojsk polskich pod kierownictwem Na- 
ua noś nntyDolszew - oznańskiego i z Pomorza wpłynęły ue czelnika Piłsudskiego i nadmieninjąc 0 
ogra pe r; lai f kłacy prowadzone pod auspicjami mini- Jak wygląda tekst LITOWY | niesłusznem Patrzy afęciu ROŻNE 
b o” „OSYJSKICZO komitetu pO- | stra Kucharskiego przez posłów Halbana ryskiej? ska Cieszyńskiego i Gdańska. Wspora- 
i ye W; szawie i Dubanowicza. Posłom niemieckim mia- niał też on o opuszczeniu w najkrytycz- 
, {ity cznego W aPSZUWIEĆ, no za cenę ich głosów przyrzec: Członkowie delegaci! polskiej, któ- | niejszym czasie Warszawy przez tchó- 
, , N 1) Ż: koloniści niemieccy w Poz- | rzy powrócili z Rygi pos” «"rawia | rzów, którym chodziło tylko u swe wła- 
Prezes Rosvjskiego Komitetu Poli- | nzńskiem i na Pomorzu nie będą usu- | 3-ch tekstów umowy, ej w | sno mienie, a nie o Ojczyznę, przeciwko 
tycznego p. Siwiakow i gen. Bałachowicz | wasi, -2) Urząd ziemski w Poznaniu be- | Rydze między innemi, 2e tist polszi | której intrygowali tam, w Wielkopolsce, 
og!osili odezwę programową do rosyjskiej | dze dopuszczał Niemców do transskcji | przeszyty jest nicią białoamarantową i | rzucając oszczerstwa na Naczelnika Pań- 
w "mónwiej armji ochotniczej, stojącej pod ich ziemią. 3) Poborowyia niemieckim będą | podpisany jest najpierw crzez dzlegacją | stwa, na Rząd ludowy i na demokrację. 
a jPozkazammi, W odezwie wzywają do walki | przyznane ulgi. polską, a polem pr"  *e'-cację ro- Przemawiali jeszcze ob. Rychter, 
~ (Za Rozig A a AZ inlaw > Byjską w perigi A. n Przy | Sowianka (ten ostatni z PPS) i raz jesz» 
» en, riem:xin E Pa A i ażdym podpisie znajduje się pieczęć z | cze pos. Tomczak, poczem uchwalone 
A zj korachtch, które wyruszają z Polski na Poży czka rządu Litwy laku z iniciałami podpisu. Tekst ro: T rezolucję: 
>» E Mont gem Wrangla wydał rozkaz, w któ- Srodkowej. syjski przeszyty jest nicią złoto-czer- 1) Robotnicy i robotnice w Toma- 
. J rym wzywa swoje wojska do przebicia się Wedł 'leńskiei Rząd woną, a nazwis'.a podpisanych um esz- szowie Mazowieckim solidaryzują sią w 
Przez asmje sowieckie na Krym, i edług prasy wileńskiej Rząd Tym- czone są w porządku odwrotnym. Tekst zupełności z robotnikami łódzkimi i tak 
, * Prezes Rosyjskiego Komitetu Politycz- | czasowy Liiwy Środkowej ma zamiar | ukraińssi jast bəz podpisów, a. tylko | samo domagają się pracy i chleba oraz 
nego p. Sawinkow ogłosił list do pen. zaciągnąć połyczką wewnętrzną. Nie | wymienia delegatów. Do umowy jako | sz bkiego przyjścia z pomocą rodzinom 
Nentysta—z powedu jego wyjazdu z Pol- | jest wy:luczone puszczenie w obieg alegat dołączona jest mapa z wykreś- | żołnierzy. 
si. W Kśsie tym zaznacza, że gev. H:n- | własnej waluty, Na życzenie sfer woj* | leniem granicy, sporządzona przez rze- 2) Zebrani na wiecu składają hołd 
tys w czasie pobytu w Polsce umecuil skowych żołnierze gen. Zzligowski=go czoznawcę polsliego, rotmistrza Bor- | i należną cześć Armji i Naczelnemu 
„węzły przyjaźni pomiędzy Francją a Rosją | będą mieli na czapkach nowy znak Orła | kowskiego. Dowództwu za bohaterską i zwycięską 
antysowiecką. z Pogonią. T obroną naszej mazi doprowadzenie 
Pe i. wojny do szczęśliwego końca. 
= Zm; selstwach 0 przedstawicielstwo omaszów Mazow ecki i 8) Zebrani jaknajenergiczniej wy- 
E s many w po Wac. A y (0d ul ko 20 1 MER e 
sowieckie Od wlasnego koresp.) powiadają się przeciwko drugiej izbie 
R Radca Wysocki, dotychczasowy char- x Odbył się tu olbrzymi wiec pod | —Senatowi, który ma być twierdzą re- 
z go de afaires w Pradas, został mianowany W kołach delegacji bo'szewicktej | gołem niebem, przy udziale z górą 8000 | akcji, hamulcem postępu i rozwojem ro- 
z $aicą poselstwa w Borini», zaś na jego | panuie przekonanie, iż rząć sowietów | słuchaczy. Wiec zwołany został przez | form demokratycznych. 
$ sgiejsce” odjeżdża do Pragi radca Jerzy | zwrócił się do rządu polskiego z pro- | miejscową organizację NPR. Na tem wiec zakończono, poczem 
o M omasaawski, | jektem utworzenia w Warszaw e przed- Pierwszy przemówił prezes tutej- | odbyła się olbrzymia manifestacja. 
| wn s ESY" a "e NEED: NONE" e m eou u. .-.  |pojkmam "—kigaka 
Teatr ilter.-artyst, (w gmachu  smmuszzazaw ES” Dziś i jutra o g. 8.30 viecz. cetatnie 2 dni! TĄ Program R2 i 
TBATRU 646 a -» p " [d e 
mR erasinsk i i h t 
( „SCALAK . Gierasińtski, Mila Kamińska i J. Kontarsrka. 
y przy i Cog telulane) 18. 9 MIECZYSŁAW DOBROWOLSKI, HENRYK MARKIEWICZ, ADAM GÓRECKI, M.f TARŁÓW 
" pod dyr. Mar. Tarłewskiego. n 
d 
N "em zb". a (zakaz u Eh rena 
|» AL 
(ind 
DZSZ aa an a 
p i Cykl dramatów w 8 serjach według słynnej 
Władczyni świata powieści Karola Vigdora. W roli tytułowej M | A M A Y 
j= e p p:a: 2 © p 
' A m a kaś ` 
3 Od dziś! 5 SERJA B Od dziś! 
- DĄ | 
vaiasiOo Fr VFZCESZAOSCI 
yy 


Dramat w 6 aktach. 
! OSOBY: Maud AGregaards, Konsul Madsen, Inżynier Szzulzy, Arcykapłan Sabitłów, Ribaretoa, jego syn, Negr-Olbrzym, Simba 
> | Rzecz dzieje się w Afryce Południowej, w legendarnem mieście, Ofirze. 
Początek przedstawień o godz. 3, 4.30, 6, 7.30 i 9 wiecz. Passe-partout ważne tylko na pięrwszy seans. 
Muzyka kamerzina pod dyrekciu L, Fantorz, 


Kilka danych stałystycznech o filenie yy WŁADCZYŁI SIATA“, 

Scenarjusz Obrazu wykrojony ze słynnej powieści Karo'a Vigdora, zawiera przeszło 2900 sironic druku. Film składający się z 8 serji po 6 aktów 
posiada dłagość ox. 20.000 metrów, czyli £0 kilometrów, Wykonane filmu, posiadającego przeszło 5000 od izielnych scen, trwało pół roku, nie licząc prac 
przyzjotowawczych oraz budowy: całych dzi Inic chińskich (serja 1), wsi chińskiej (serja III), wioszi murzyńskiej (serja IV), a zwłaszcza imponuiącei rozmia- 
rami świątyni w legendarnym Ofirze (serja V). W obrazie bierze udział przeszło 80,000 statystów, dla których cała arm a k awców w ciągu kilku miesięcy 
szyła potrzebno kostjumy. Ponieważ większość zdjęć cdbywała się daleko po za miastem, pod gołem niebem, ]0 samochodów ciężarowych w dzień i w 

E 4 nooy przewaziło niezbędne dekoracie i rekwizyty. Niełatwem zadaniem by'o wreszcie wyżywienie tej przeogromnej masy statystów, ktorzy otrzymywali po- 
[= shek ze 100 wypożyczonych od władz wojskowych kuchni polowych. Kilka powyższych liczb wystarczy w zupełn ści dla zrozumienia, jak kolosalnego na- 
u kładu niezimerdowanej pracy, energii a przedewsz,staiem kapitału wymaga wielki, nowoczesny obraz kinematografi.zny. 
F E E "TCO" 22a 


Qd dziś na ogólne żądanie tylko kilka dni 
Władczyni świata 


Cykl dramatów w 8 serjach. 
W roli tytułowej 


4 SERJA 4 


Dramat w 6 aktach, 
Zdobywszy plan, wskazujący drogę do nieprzebrasych skarbów królowej Saby, Maud Gegaards wraz ze swymi przyjaciółmi udaje 
się do Afryki Połudn. celem odnalezienia legend. miasta Ofiru. 
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zy HR: is 


postępuje ten, kto garderobą męską, 
damską i dziecinną kupuje w magazynie 


K. WIRA M 


ŁÓDŹ, Główna 17 
właściciel EMIL SCHEFFLER, 
gdyż tam najlepsze i najmodniejsze to- 
wary, najlepszy krój i najniższe ceny. 


Gbsłalunki z własnych jax I pow 
wierzonych materjałów wykonywa 
sią sumiennie i punktualnie. 


"KĘ: 


a 


PRESJA NE RI BOTY TB, 


az EE R A 


II Kawa giodzona „KAWÓ-SŁÓDOL | 


e 
po ugotowaniu otrzymuje się kawę smaczną, | 


słodką i pożywną. Wyrób i sprzedaż dozwo- 
lona przez Ministr. Zdrowia Publicznego. 


Żądać wszędzie — wnikać falsyfikatów. 
Sklepom i kooperatywom rabat. 


Chrześciiańska polgrnią Kawy, (Bałute), Zawodzka 9 
J: FrawkowskiiĄ. Kupke. 


á 


PRACA” — ?4 rafdeiornitn 1920 p. 


r 


a 


Zawiadomienie. 
W niedzielę dnia 24-go Października r. b. o 


$ godz. 


bycie. 


2-iej po popoł. w lokalu Pol. Zw. Za- 
wodowych przy ul. Głównej 31 odbędzie się $ 


Ogólne Zebranie 


Dozorców Domowych i Fabrycznych £ 


Sprawy bardzo ważne, na które was prosimy 
członków i nieczłonków o pynktualne przy- 


ZARZĄD. 


meme À, A.A. Akuszerka 
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A. Trenkocr, ul 6-go Sierpnia, 
(Eenedykt») 18, m, 20. 2859- 35 


Ażurki - mereżki 
przyjmuje 
ŁĘCRA, Plotrkowska Hr. 105. 


Gresy 


TANIO! 


tylko u mnie; 


bo w mieszkaniu pry- 
watnem 


Dzielna Ne 34 


towary: 


na kost'umy. soknie, bluzki, 
bieliznę, pościel, fartuchy, 
podszewni I chustki. 


Specjalne ceny dla koopera- 
tyw I kółew rolniczych. 


YO RENE ANON "| 


zęby! Złoto! 


stare akupuję, place maja 
wyższą Denye 
Konstantynoweka Mr. 20, 
lewa oficyna parter 
NAOURYCZNY. 


Wazne dla Pań! 


Tania wyprzedaż 
Korzystajcio z okazji. 


WŁOSÓW .PIXIN" | 


„EPIZZIN' — Shampoing Powderą — p IPIK IN — w plynie — „„EEISZEN' 


Woda roślinna dla wzmocnienia i pielęgnowania włosów — „PIXIN* — brylantyna. 


Wszędzie do nabycia. 


Ą | KT. ble nowe | uzywam 
MEULIT sprzedaje, Piotr 
ko-<k4 108, Przeździecki. 


A.A. Meble różne 


dębowe, sprzedam tanio ni. Sieme 
kiawicza 68, m, 21, oficyna Il-gie 
wejżuie, pierwsze piętro ra prae 
OFE Jozsf sa ubł legityma” 

cją chieŁową, wydaną na 
ocób. 


ikonie Ik ma kom 
Do sprzedania }“$ 
bi.łych b ranksch z takąt czapią 
Obejrzeć można codziennie mię: 
dzy godz. 3—7 pv południu, ut 
Konstantynowsk. 18 m. 5. —8 
pers Jakób zagnb't karte raje- 
rfracyjna, wvdaną w Łodzi. 


fsosdhar Plukus zagubił paer port 

niemiecki, wydany w Lodzi I 
ksąteczcę Woj kową, wydaną W 
P. K. U. BO? A-3 
K's c:yk Marja zagubiła puaźe 

port niemiecki, wydany w 
Łodzi, SGSN 8 


Kea Matein zszubił logitynia” 
cję cuiebowę. wydaną na 6 
3450—1 

uLują używaue meble, gurdo. 

robo, bieliznę, futra, dy wee 
ny, maszyny do szycie, pł1cę naje 
wyższe ceny, Weinreich, ul. Be” 
nołysta 19, front sklep, 3587—30 


FEET Michał zauubił kate 
tę węgiową, wydaną w mae 
gistracie. 3347—1 

sick Leoknuja zagubiła past 
d port riemiecki, wydzny w 
Weli Mrzrsłockiej* 5652—8 

1 gosbudarniie obbie, 
Obiady smsczna 10wnieś 
śniadania I kolacje, Silent jowicza 
N '9 3156 —4 


osób. 


m. Er ef do wytzief" 
Qil Zaraz towienja T wióki 
ziemi, wlad mość: marątuk Jaa om 
ka, gm, Daliów, pow. Lęszycki. 

3443—8 


pe Prarcizek zsgub ł ty me f 
czasowy dowiu osobisty, kare 


af bialy, oniy tę waglowg ora? karię poyas 

Fabryxa luster i sziifisrnia szkła adopolam ostony nR ORSO aneian WPT? Crai 

y Surówki Szewioty | K Umbos -m a 

- łóci p io. PS o- 

Sz. MEDZIBOWSKIEGO, Piotrkowska 31, A Barchany  |Htamina | LOSZUKUJO morza anie 
wzi FSA chalteri 

przyjmuje wszelkie roboty w zakres szklarstwa wchodzące, UP 0 O== Cajgi, chustki | Batysty Noo 4 PAŁ 

wykonywa wszelkie wymiary lust:r i kryształy, meblarskie, EE. a= U Flanela Welury dać do Adminx: acji „Pracy? 

stołowe, toaletowe i t, d., a także przerabiam lustra sta- go> r A: r MEDAL Specjalne ceny dla koop ratywy.| Pod eS. K." 3-39-—8 

re na nowe. EI na wY STAWIE = w rcsztkach poleca Potrzebn r tnmopiec de 

KRÓLESTWO MODY CJ RSS UY  tzrmiou do 

E WE BYL kwa [< $lussrn(, Łątew: 92 3622—8 

4 . 3 w podwórzu See - a aA w 

ya nA najwy?- Sprzedam Gzy zaran, 8o- 

P. D. kupcy I palccze! ZORZA hook eG e suowa Nè 17. 2651 —1 


turałinych tłuszczów, 
ZORZA jestto jedyna pasta przetłnszczo- 
- na, a nadmiar tłuszczu ehkroni 


skórę od pękania. 
ZORZĘ pozosta anie przeciera ja tylko 
ZORZA 
ZORZA 
ZORZA 


Neiepgwald J:n zFgub. paar 
port polski, wydany w Lodzi 
oraz 500 mk. _ 36'8-8 
tofanowi Jórefowi ukradziono 
paszport poaiax, wydsny w 
Łodzi, eraz ksią:cczkę zwiąrkową 
3035—3 

Ń zmalec fgaacy zazubił karię ro- 
~ jestracyjną, wydaną z P. K. U. 
B-48- 1 

„fy biurka i stół do sprzee 
Szafy dania 2cwo0-Tarkow8 
Ni 20, w sklepie. 8 81—8 


wo'lóski Kazimierz ayas pa” 
szport niernircki, gydse, w 


Skład Cygar | Wyrobów 
TYTONIOWYCH 


Stefana LEWANDOWSKIEGO - 


Łódź, Sienkiewicza 48, róg Nawrot 
dawnlaj Piotrkowska 21. 

Poleca wielki wybór tytonia, cygar, paplero- 
sów, gils pierwszorzędaych fabryk oras 
wszęłkie towary wchodzące w s8- 
kres brszży tytuniowej. 


yła, Parly 
i Bintoro 


płaci najwyższe ceny 
Zakład jubilerski 


A. LEwkowicz, 1 


a'jbardziej zeschłą skórę czy- 
ni miękką, elastyczną | wielce 
trwałą. 

nawet starej spękanej skórze, po 
kllkakrotnem użyciu, nadaje wy- 
g'ad nowej. 

chroni skórę od wilgoci I niszczą- 
cezo działania pota, 


3ra b 


E RA A A a A a 


Farbiarnia J. O. MAJER 


Piotrkowska 112 


przyjmuje wszelką garderobą do farbowania. 
PRAWCZINE BARWRIKI, 


Ceny przystępne. Ceny przystępne. 


Dom Handlowo-Komisowy 


sma. „WJ Ba è 0 ds 


Benedykta kir, 2. 
* Fajtańsze Żródło 
ZAKUPÓW WSZELKICH TOWARUW BAWEŁNIA- 
NYCH MANUFAKTURY, GOTOWEJ GARDEROBY. 
PRZYJMUJE W KOMIS I KUPUJE TOWARY 
oraz PRZEDMIOTY. 


BZ AAC O ZOZ R ROŚ" OCD" 
Wydawca: Zar.ąd Okręgowy N. P. R. w Łodzi. 


Krajowa Wytwórnia Chem. 


Warszawa, Ogrodowa 46 


} Telef. 187-94, 258-20. 


CZCIONKI 


zużyte kupujemy. 
Płacimy najwyższe ceny, adm. „PRACY“, 
. Przejazd Nr. 8, od 10—12 i od 6—7. 


Potrzebne 


zdolne panny 


1 uczeniee 
do pracowni „MARJI=, 
Plolri oska 120, m. 11. 


Tłoczone w drukarni „Praca“, Przejazd 8. __ 


[A ERY safning 


stare, także złote zeby 
PŁACI NAJWYŻSZE CENY 
Wajland, Piotrkowska 107 


lewa ofisyna. 


Piotrkowska 29. 
AOA E AEA Eai] 
Ogloszenia drobne. 

Szkoła kroju i szjeią 


Dyplomowanej Uczenicy Pary- 
skiej Akademji Kroju 
Apolonj: LFopydłczuwasakiej 
Piotrkowska 15% 

Nenka kroju, szycia, pago- 
wania i modelowania za opłatą 
od mk. 50 mies., nczenice ctrzy= 
mują śwladsctwa. Zapisy od 10—1. 
Sprzedaż fasonów pap'erowych, 


ATATAT Brylanty, 


djamenty, perły, platynę, złoto, 
sabro, różną biżuter.ę kupuję. 
Płacę najsumienniej, M. Chodzko, 
Południowa 1, Zakład jub lerski, 
A À Rudzękupowacłck= 

stkaciowe towery tylka 
teraz, bna drożcje. Korzy= 
stajcie z okazji. Roszt:! b ałycił 
tow., sugowk:, fsine'a, barch ny, 
wełna, szewioty, korty, boetony 
woljur na ubrania, kożuchy, ko= 
stiumy, płaszcze, bieliznę, pościel, 
Batynka, podszewka. Taniej niż 
wszędzie, bo w mieszkaniu pry- 
wainym. Kilińskisgo 40 (Widzswe 
ska) front, IL p., m. 10. 25—10 


Ruairc' lej „Dąbrowie. _ 


Ubrania, 
Prensze wojenne od 74 do GM 
mk., sukience na zarewie.« 
Ubrania męskie od 1400 i wy òh 
dziecinne od 200, p altba czło, -ę * 
i panieńskie od 425 obuwie, kórt- 
ki, spodnie, koszule, kêi- onp 
spodniczki damskie. towa," isę 
ciowe, majże niej pora. Cirze” 
$ijańska skłudnica towarów pef 
limy? Jarn>rx Łonaki, 
Pioirkowzaw AA; piciy:36 
p'ętro 

UWAGA: ubrana na ze 

mówienie wykocywa ste S 

dobrych snatecjułów 1 po 

najnowszym kroju. 3637-10 


ykr.towicz Marjanna zagnbie 

"t ła paszport niem.ecki, wy” 
dany w Łodzi, 364 —83 
aiga Katarzyna zagubiła pasz 
port poleki, wydany w Łodzi 
8625—3 


Zet ples, mały czarny, pod* 
palany, obcię*y O7-u, Rs 67 
M bO, proszę odp:owaśrio Pise 
Półooena XM 24, orsinia  R058— 
AŁOiiCaa Antonina Za abis pa” 
szport Biom.cc, wydoy Y 
Łodzi. 3614—3 
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